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P a t r y o t y c z n y c h  p o l i t y k ó w  

W L W O W I E .

D n ia 4go Grudnia 1794*

G a z e ty  CXCFIII.

P O L S K A ,

b a l f e y  w ypis a  Gazety W ied efijk iey  pod  
22. L i ft  opada.

Magiftrat Wolnego M ia fta  W arfzaw y-

Ponieważ poflani Delegaci miafta 
W a rfea w y  do J. W .  Jenerała Sum aro n>a 
l*0Wr6ciwfzy oświadczyli M agiftratow i;
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ie  od J. W .  Jenerała Sumarów a grzeczni* ^ięk
byli p rz y ię ć i , otrzymali od niego zezwo* Polo
lenie do kapitulacyi, i nawet niektór® ®Cl
preliminarne artykuły od 1'amegoż )■ ^ w  
W .  Jenerała Suwaroma podpifane przy* 
n ieśli, w  których obywatelom befpie- 
czeńftwo ich o fo b , i maiątków, a ra *  CV n
zem zupełna Amneftya wfzyftkich po' %pt:
tw a rz y  zabefpiecża fię , dla tego oznay' 
muie to Magiftrat lVarfzamJki obywa­
telom ninieyfzemi . i żąda : aby ciź aź, 
do zupełnego ukończenia kapitulacyi? ^  k'
o którey Magiftrat obiecuie uwiadomić •niaft
obywatelów : fpokoynie fię zachowa- 
l i ,  i z ftro n y  fwoiey ftrzelać przeftali?; Iutro
ponieważ J, W . Jenerał Suwar6w z  fwey ^ch?
ftrony zakazał dawać ognia. Dan n« ^rat
SeiTyi Magiftratu dnia f. Liftopada. ^ c h

ftrop
Jozef Łukafzem icz Vice - Prezydent, nayś

^a6
^ fz j

„  Oznaymił potem Magiftrat , ż* jnani
Jenerał Sumarom tego zad a: aby wfzyft' ®nem
c y  obywatele i miefzkańcy wfzyftka ftrzeł' ^ fzy
bę r ę c z n y , p ik i , i ko(y , przed kapitir *emu
lacyę, z ło ż y l i , Magiftrat więc każdegf *2tov
re k w iro w a ł, aby to żądanie ulkuteczni* ^achi
Batychmiaft, z a rę c z a n e ; ie  wfzyftł1 ] trat



tyigkfzey wartości ftrzelba, i należąca 4° 
Polowania , po przywroconey Ipokoyno* 
sci puwrócić ma znoww do właścicie- 
lów fwoich.

T o uikutecznili natychmiaft wfzyft- 
CV miefzkańcy, a dnia 7, Magiftrat na  ̂
ftepuiące wydał uwiadomienie:

„  Ponieważ podług podpifaney ka~ 
Pitulacyi z J. W ,  Jenerałem Sun>arowemt 
^  którey obywatelom i miefzkańcom 
miafta befpieczeóftwo m aiątków , ofób, t 
dompw uroczyście zoftało zaręczone» 
iotro rano RoJJyiJkie woyfka do miafta 
tychodzić będą, dla tego zaleca M agi­
ftrat wfzyftkim miefzkańcom p rz y  tym 
ty chodzie fpokoyne zachowanie fie" i ro- 
ftropne. J. W .  Je n era ł  deklaro\^ł v że 
^ayściślayfzą karność w  woyfltu zacho- 
tya6 każe, owoż powinniśmy i my o 
tyfzyftko fig ftarać, co tylko do u trzy ­
mania fpokoyności i porządku ieft potrze- 
^nem. Deputowani na to obywatele 
tyfzyftkich takowych , którzyby przeciw 
Jemu rofkazowi poftgpowali fobie , are­
sztować każą. Dla naypewnieyfzego zaś 
^chowania fpokoyności rofkazuie Magi- 

pozamykać wfzyftkie domy i mie-
fzka-
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Czkania, a nigdzie w  kupy fig niezgroma* fzło
dzać. Dan dnia 7. Liftopada 1794* ftuie

fyć
Jozef Ł u kafzew icz  Vice - Prezydent* czni

ktoi
, . Kofi

» W łaściwe punkta kapitułacyi*
Srtdrych żądał Janerał Sumarów na tyn® 
fig zafadzaią ; aby w fzyftcy  obywatele * 
w oylko  broń z łożyło ; tudzież" ammuni' 
c y a  i armaty na mieyfcu oznaczoneffl 
b y ły  zachowane. Każdemu obiecuje fig 
nienarnfzone befpieczeńfiwo życia i ma' 
iątku , i nikt za przefzłe wykroczneści fie F
nie ma bydź ciągniony do odpowiedzi* nia
D aley  zaręcza lig formalna Amneftya i ie- ciół
neralnypardon, a zaleca fig oddawania dow
naywinnieyfzego ufzanowania Królowi, doby
Punkt ten, aby woylko broń złożyło fpra ' Wen
wiło wielkie nieukontentowanie w  armii* nika
1 fądzono, że woylko w  kapituiacyi ni® ciii,
było zawartęm. Rada Narodowa nada* był
ła  Pełnomocnosć K ró lo w i powróceni® *aze
fpokoynasci i pokoiu, a do dnia 15. mi®* *ycę
l y  bydź punkta wzglgdem woylka uło' brnie
ione. P rzez  wiele ftrat na potyczkch W fz
niezmiernie ucierpiała armia Polfo*  tak* na r
ze mała tylko liczba pozoftaie regalar*1®' figw
$0 w oylka. Już 3 »ooo, Mojkaidat
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fela do miafta» a refzta woyfka konfy- 
ftuie na Pradze. W  lVavJzan>ie ma do. 
fyć  panować fpokoynośd. Wiele zna- 
cz«ueyfzych ofób fig oddaliło, migdzy 
fetoremi nayfzęzególniey Podkanclerzy 
Kofięiay fig znayduie. „  §

F R A N C Y A .

Z  Parjiia dnia a. Liftopada*

G dy uczpie fzkoły Marfowey w cza* 
Re Feftynu zwycigfiwa czyli  wyparowa* 
»ia z kraiu Rzeczypofpolitay nieprzyia- 
ciół na polu Mar/omem różne okazali 
dowody fw ey zdolności, ofobliwie przez 
dobycie fzturmem fortecy j dla tego Kon* 
Wencya dekretowała dnia 23. Pazdzier* 
nika; aby przed 6. t. m. do domu powró* 
c.ili, a obóz na płafzczyzme od Sablonne 
był zniefiony. Koowencya oświadczyła 
frazem fwe ukontentowanie tym młodym 
^ cerzom . Maią oni bydź p rzy  armiach 
dtłiiefzczeni, a potem znowu ćwiczenia 
^  fztuce wdienney z  mlodemi chłopcami 
*}a płafzczyznie od Sablonne bgdą przed- 
“ gWzigte.

Dnia
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Dnia 2. obrany był Prezydentem 
Konwencyi Prieur de Marne. B y w fz y  Po- 
feł Francuzki w  Genuy Ob, Ttlly pod 
konwoiem woiennym przyprow adzony 
ieft do Paryża gdzie ma ng ufprfwiedliwić 
z  fwego pofelftwa. P rz y  fwem arefzto- 
waniu okazał powolność i odwoływał fig 
do fwoiey niewinności. Punkta ółkarże- 
nia przeciw niemu fą naftgpuiące: 1.) że 
fortecg na Korfyce Bafiia nie opatrzył 
w  potrzebną żyw ność, 2) że miał fekre- 
tną korrefpondencyg z Anglikami. 3.) że 
W Genuy chciał wfzcząć Rewolucyg. 4.) 
że wielkie łkarby Rzeczypofpolitey “ro z­
trwonił.

N ow y Francuzki Pofeł w  Genuy F i l - 
lars ieft człowiek bardzo rozfądny, r e z y ­
dował on długo w  Manheimie za pano­
wania Ludwika XVI. Inftrukcye iego ma­
ją fig naybardziey do tego ściągać : aby 
Rzeczpofpolitg Genuehjką iak naybardziey 
menażować ftarał fig dla Francyi, po­
nieważ od niey Francuzka armia w  l-Viom 
fzecb  ma mięć fubfyftencyg^

Podług doniefiefi z Petersburga każ­
demu emigrantowi Francuzkiemu tam 
znayduiącemu fig rezolwowała lmperato-

ro
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rowa 400. Rubli na d rogę, któryby udać 
%  chciał do flotty Angieijkiey  przedfię- 
bior|«ey wylądowanie na brzegi Francyi, 
Wielu iednak żądało bardzićy zoftać W 
Petersburgu prywatnymi Guwernerami. 
Graf de Capelles byw fzy Królewfki P o ­
rucznik na morzu , i Markis de Choin 
Marfzałek Polny, od Imperatorowy pen- 
fiónowani', do tey expedycyi jfi.ę udali.

T U R C Y  A .

Z  Car o grodu dnia 28. W rześnia .

Tuteyfzy AmbafTador A ngielfki S ir-  
P-obert Lifton  podał memoryał do P o rty  
Względem Kaprów Francuzkieh, którę 
* portu Smyrnehjkiego bezpreftannie w y ­
chodzą na m orze, i za okrętami Angiel- 
■bkiemi fię upędzai^.

I : ■ '■ . v '
Między innemi znaydula fię w  tym 

^ m o rya le  w y ra zy  naftępuiące: „  Gdy- 
y Francuzi myśleli flufźnie, w  tedy zda; 

tzenie t o , że ich fregatta na Archipela- 
od Anglików  zoftala wzięta powin­

n y  ich przyw ieść do odmienienia fwe-
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go poftępowania fpofobu. Pewinniby wi­
d ząc , że dalfze nadużycie pobłażania 
kommendantów Tureckich , którego do 
tych  czas używ ali złe naftępności po­
ciągnie za fobą, i poruiży Portę do za­
kazania wfzelkich nieprawych zdoby­
c z y  morlkich. Zamiaft takiego zaś my; 
ślcnia fpofobu fiyfzeó fię daią Francuz1 
z  t ś m : iakoby przywileie mieli fzczegól- 
ne nadane od Tureckiego Rządu mfzcze; 
nia fię nad tym i, którzy fię odważy U 
poyść za ich przykładem (Anglikami)# 
Zagrażaią oni fpokoynym Obywatelom 
Smyrneńjktm rabunkiem i śmiercią, opa- 
truła fię w  broń i materyały palne, a 
czynią fchadzki dla ufkutecznienia ftra- 
fznych proielitów fwoich, „

W Ł O C H Y .

Woyflta Genuefifktego różne dyw»' 
zye  poflane fą do Gavi i  Savona dla gaf' 
nizonu.

Sąd inkwizycyiny Genuenjki 
d zy arefztowanych o zdradę o yczyzn y  > 
ofób uwolnił, i za niewinne zupek1' — 
u z n a ł, i razem pozwolił rofpoczęcia p*fl'  
ceflu z  ty m i, którzy ie byli olkarżyH j ,


